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sprawiedliwy pokój
zapeirni szczęście dzieciom

Ce"ł!?lna. akademia z #l,azii Hiądzynaroitewego Dnia Dziecka
^SiSaB l£~§™; 552

peczeme jasnej, szczęśliwej przyszłości dla dzieckaP 3 < Przyk!art Zwi/łzku Radzieckie ! wszystkie siły do
Na akademie przybyli człon kn n*i< «• „ , 8°’ kra^u zwycięskiego socjaliz-!& i sprawiedliwy

wie Rząd,, v ^?ni5° . Dzis me »«a w Polsce dziecka. mu- umacnia w nas’przekonanie..

Polscy chłopi zwiedzają
kraj socjalizmu

KIJÓW. (PAP). — Grupa chło 
pow polskich, przebywająca w 
obwodzie kijowskim, zwiedziła 
kołchoz we wsi Sinica, gdzie zo­
stała powitana przez przedstaw i- 

I cieli rejonowych władz partyj­
nych i państwowych.

zdobyczach nauki i techniki.
W fermach Instytutu Hodowli 

Bydła w' Charkowie chłopi pols­
cy podziwiali szeroko przepro­
wadzona elektryfikację. Dojenie 
krów- odbywa się przy pomocy 
aparatów elektrycznych. Pasza« Teatrze Polskim w ! «le«»Äta£T rtST *•****<« •““"‘lobSMtól rozprowadzana jest

li swą solidarność - wt—stolicy zamanifestowa- wiedlfoość społeczna * i . 'a,,Postanawiamy dla dobra ^ ,,L j“ ‘ °8l'Sdali taso-:automatycznie przy pomocy ru
Mhpomno..,-:. ___ , ^^kimi ludźmi, w-alczącymi o nokńi i I «  .....................i1 SzCse51s5aa naszych dzieci oddać; '’ ,I ^ °’ ktorego mleczność chomych taśm. Tym samym spo

wszystkie siłv d« walki o tnva-[^^^f^atycznie dzięki I sobem usuwany jest również na
mu, umacnia w nas ’ przekonanie, [ 
ze walka o sprawiedliwość ,po-! Ponadto uczestnic 
łeczną jest walką o szczęście w-vstosowali list do

akademię . przy by li członko 
wie Rządu z wicepremierami Za
wadzktm i Korzyckim na czele 
przedstawiciele partii, stronnictw 
politycznych, związków zawodo- 
"Tf/1 I organizacji społecznych.

W akademii wziął również u- 
dział wybitny uczony francuski 
profesor UJ Henri Wallon.

Zagajając akademie honorowa 
przewodnicząca Zarządu Główne 
go Ligi Kobiet dr Sztachelska, 
podkreśliła, iż „tylko trwały spra 
w iedliwy pokój daje możliwość 
pełnego rozwoju młodego poko­
lenia. Dlatego obrona praw dzie­
cka — to przede wszystkim obro 
na pokoju przed zbrodniczymi 
planami podżegaczy wojennych, 
którzy bombą atomową zagraża­
ją życiu naszych dzieci*.

Dziś nie ma w Polsce dziecka, 
które byłoby pozbawione szkoły.
Obok dawnych wyższych uczei- jest WaJką o szczęście
ni uruchomiono szereg nowych, dziecka.
w których zdobywają wiedzę se-| Dlatego w trosce o los naszych 
. 1 jysięcy młodzieży robotniczej; dzieci, zwiększać będziemy na- 
i chłopskiej. sze wysiłki nad budowaniem

Przeszło 24.000 dzieci korzysta! Podstaw socjalizmu w naszym
żłobków. w tuinail n TftO .«u krain, tlbftxrn 1. .1 ,

Polska Ludowa 
troszczy się o dziecko

Głos zabiera sekretarz Central­
nej Rady Związków Zawodo­
wych ob. Piwowarska. „Polska 
Ludowa od początku swego ist­
nienia wysunęła jako jedno z 
najpilniejszych zadań opiekę nad 
matką i dzieckiem -— stwierdza 
m. in. mówczyni. — Rosną licz­
ne poradnie dla kobiet ciężar­
nych, stacje opieki nad matką i 
dzieckiem, poradnie dla dzieci do 
3 lat. Rok rocznie przeprowadza 
się masowe badanie dzieci w wie 
ku szkolnym i przedszkolnym. 
Dzieci zagrożone gruźlicą lub in­
nymi chorobami są umieszczane 
w prewentoriach i domacl 
wia. Liczba tych domów stale 
wzrasta. W lipcu br. oddanych 
będzie do użytku dzieci przesz­
ło 2.000 nowych miejsc w uzdro­
wiskowych domach zdrowia.

- - ----WIOSKI
ze żłobkową w ponad 7.700 przed 
szkołach znajduje opiekę i otrzy­
muje wychowanie około 350.000 
dzieci. W tym roku, wzorem lat

kraju, dlatego zacieśniać będzie­
my jeszcze bardziej więzy przy­
jaźni ze Związkiem Radzieckim. 

Postanawiamy pogłębiać więzyubiegłych, ponad milion dzieci międzynarodowej solidarności z wyjedzie na kolonie letnie. Na* soi marności z
wsiach powstają dziecince letnie 
i stale wzrasta sieć przedszkoli.

W budżecie akcji socjalnej na
opiekę nad matką i dzieckiem - „
przeznaczono przeszło 20 miliar- BERT TN ,Pap> T , , dów zlotvch. rSEKLiiJN. (PAP). — Jak donosi

akademii 
— — przewodni­

czącej Komitetu Obchodu Mię­
dzynarodowego Dnia Dziecka, 
przewodniczącej Światowej De­
mokratycznej Federacji kobiet, 
p. Eugenii Cotton.

Akademię zakończyła bogata 
część artystyczna w wykonaniu 
zespołów dziecięcych i młodzie­
żowych szkół stolicy oraz woje­
wództwa warszawskiego.

dów złotych.
Ob. Piwowarska przytacza z 

kolei liczne przykłady * straszli­
wej nędzy i wyzysku dzieci w 
krajach kapitalistycznych, stwier 
dzając, iż tylko ustrój socjalisty­
czny zapewnić może wszystkim 
dzieciom wszechstronny rozwój 
i szczęśliwą przyszłość i że dla 
budowy tego ustroju potrzebny 
jest pokój.

Rezolucja uczestników 
akademii

Na zakończenie części oficjał- i 
nej akademii zgromadzeni, wśród * 
nie milknących oklasków uchwal 
liii rezolucję, w której czytamv; 
m. in.:

„Zebrani na centralnej akade- j 
mii, zorganizowanej z okazji j

Kulisy amerykańskiej zbrodni
agencja ADN z Frankfurtu nad 
Menem, obecnie przedostały się 
do wiadomości publicznej szcze­
góły zrzucenia przez samoloty 
amerykańskie stonki ziemniacza

dęgnacdnemU °dżywianiu 1 Pie~jwóz z obór.
„ Takie nowoczesne metody sto-

roeäcizm- na.fe*'mie, n}e j sowane są nie tylko w instytu-
nir LenianiiiL 47kłeru,,e koichoz-j cie, ale również w bardzo wielu 
ca ’ z rozmowy z Ol- kołchozach radzieckich.
że nrS SSZ’,in”0WLd u611 , Slę’ Znajdująca się w Odessie gru- 

, i °!ek obrachun- pa chłopów polskich, zwiedziła 
?o7uyCl^°v» Pr"eZ ,nlą.U Wszech związkowy Instytut Selek
ńtrJlm«»! Sl’ ° 5a Mcstow,Cz cji i Genetyki im. Łysenki.
ot, zj mała za przychówek prosiąt ______
tytułem premii 14 prosiąt.

Na, polach buraczanych chłopi| 
polscy zapoznali się z nowoczes- j 
nym mechanicznym systemem o- 
pielania grządek, który wielo- j 

■: krotnie zwiększa szybkość pracy, 
j Zarazem dowiedzieli się, że w I 
j gospodarce socjalistycznej zwraca;
Isię uwagę nie tylko na szybkość,!
' ale również i na jakość pracy, i

Pierwszy pociąg
obsługiwany 

przez młodzież
prewentoriach ŚSFLTSS?” “Tl

Ostateczne 
wyniki wyborów

ui Albanii
miSjt która ma „static, ^
IK.pel„io„a zbrodnia rosiała tiki naszych chtopón lany ^paSahk*0 al£an“.lae' 2 fcnvca «■>- 
szybko ujawniona. W związku z | lej pszenicy o olbrzymich pet- S ,1? komlsJa wyborcza opu- 
oburzeniem, jakie to niesłychane i nych kłosach oraz poia żyta się-' kowała ostateczne wyniki wy- 
przestępstwo wywołało w całych gającego wzrostu człowieka. Kol- borów do Zgromadzenia Narodo- 

nej na terytorium^ sPfa,w^ .za^ł si^ o- choźnicy przewidują, że urodzaj i wego.Republiki Demokratycznej.1 I Niel^Je^Mac USA WlKf6nS U,-ro£a bieżącym wyniej W całej Republice było 641.241
7 ^ mczecn Mac Clej,. ;sie około 4a kwintali z hektara, wyborców, uprawnionych do °io-
J • Ppin ormowanych komu-; Jak podaje agencja ADN, kie- . Grupa chłopów polskich, prze-1 sowania. W wyborach udział

bywająca w obwodzie Charkow-jW7ieiń «'17=17« T ,skim, zwiedziła słynne, odbudo- * i, wyborców, t. J.
wane po wojnie od fundamen-; ^roc-
tów, charkowskie zakłady trakto, Na Front Demokratyczny gło- 
i*ów im. Ordżonikidze, gdzie za-jsowa*'° 626.005 wyborców, tj. 
poznała się z sukcesami wytwór-j 68,18 proc, ogólnej liczby upra- 
czymi opartymi na najnowszych jwnionych do głosowania.

nikują że amerykański sztab; rownicHaKj tej TopeS 
generalny powołał specjalną ko- ^------’* »operacjitrzymali surową naganę z powo­

du niewłaściwego przygotowania 
jej pod względem propagando­
wym. Jak się obecnie okazuje, 
stonka ziemniaczana przed rzu­
ceniem jej na terytorium Niemie 
ckiej Republiki Demokratycz­
nej miała się „pojawić” najpierw 
w Północnych okręgach Bawarii

I
i Hesji.

Naganę otrzymały również for 
macje lotnicze, gdyż w czasie 
zrzucania stonki ziemniaczanej

ki o zabezpieczenie jasnej, szczę­
śliwej przyszłości dziecka.

Rozumiemy, że szczęście na­
szych dzieci i wszystkich dzieci

Kłótnie o »plan Schumana«
LONDYN. (PAP). — Spory wo 

kół planu Schumana przybrały 
ostatnio tak nieoczekiwane roz­
miary, że ujawniły w całej pełni 
głębokie sprzeczności, istniejące 
między krajami atlantyckimi.

Stoczniowcy 
zaciągają 
Warty Pokoju

Jako dowód solidaryzowania się 
*e sztokholmskim apelem pokoju 
szczecińscy stoczniowcy postano­
wili zaciągnąć Warty Pokoju.

Zobowiązania pracowników ma 
,ią charakter zarówno indywidua! 
ny, .jak i zbiorowy, a Celem ich 
jest zwiększenie wydajności pra­
cy i wzmocnienie światowego 
frontu pokoju, (a)
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PRZEWIDYWANY 
PRZEBIEG POGODY 

na Bałtyk południowy i Wybrzeże 
do go-dz. 22 dnia 5 czerwca 1950:

Pogodnie, póź­
niej wzrost za­
chmurzenia w czę 
ści zachodniej. — 
Temperatury w 
nocy ok. 10 st., 
w dzień do 25 st. 
Widzialność do­
bra., później u- 
miarkowana. Wia 
try słabe do u-l 
miarkowanych 2 
do 4 st. w sk. B.
5 kier. przewa­
żnie wschód. Stan 
morza i Zatoki 
Gdańskiej 2—3.

20
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20
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W ciągu ostatnich dni nastą­
piła kilkakrotna wymiana not 
między Francją i Wielką Bryta­
nią w sprawie „planu Schuma­
na”. Noty te dotyczą udziału W. 
Brytanii w projektowanym przez 
Schumana kombinacie w=ęgla i 
stali Europy zachodniej.

Komentatorzy podają, że A- 
merykanie, którzy są właściwy­
mi autorami planu Schumana, 
zamierzają przy pomocy tego pla 
nu uzyskać pełną kontrolę nie tyl 
ko nad ciężkim przemysłem kon 
tynentu Europy zachodniej, lecz 
również Wielkiej Brytanii. Przy­
łączenie przemysłu stalowego i 
węglowego W. Brytanii do kom­
binatu Europy zachodniej ułat­
wiłoby Amerykanom ostateczne 
rozbicie imperium brytyjskiego i 
opanowanie krajów imperium.

Noty francuskie do rządu bry­
tyjskiego w sprawie planu Schu­
mana reprezentują tezę amery­
kańską i w sposób stanowczy 
domagają się przyłączenia prze­
mysłu stalowego i węglowego W. 
Brytanii do kombinatu Europy 
zachodniej, grożąc w przeciw­
nym wypadku podjęciem starań 
o realizację planu Schumana bez 
udziału Wielkiej Brytanii. W 
tym ostatnim wypadku, jak sie 
odgraża prorządowa prasa fran­
cuska, kombinat komitetu Euro­
py zachodniej — przy całkowi­
tym poparciu amerykańskim — 
rozpocząłby ostrą walkę konku­
rencyjną z przemysłem brytyj­
skim.

młodzieżowej brygadzie kolejo­
wej obsługi pociągu 'dalekobież­
nego, kursującego stale na trasie 
Kraków — Szczecin. Pierwsza w 
Polsce samodzielna młodzieżowa 
obsługa pociągu składa się z 10 
ZMP.owców, najmłodszych kole­
jarzy DOKP — Wrocław, którzy BERLIN (PAP) Tzw Daria

“«“.Niemiec zachodnich zatwie^

me trzymały się ściśle wskaza­
nych obszarów, wskutek czego 
stonka ziemniaczana spadła bez 
pośrednio na terytorium wielu 
miast;

Kosztowna „opieka”

Rozpocząć sianokosy 
możliwie najwcześniej!

pracy i zdyscyplinowanie stali się 
wzorem dla innych.

Mimo młodego wieku kolejarze 
ci posiadają już znaczną rutynę 
i doświadczenie.

Pociąg z młodzieżową obsługą, 
wypełniony pasażerami wyruszył 
z Wrocławia do Szczecina, żegna­
ny owacyjnie przez tłumnie na 
dworcu zebrane społeczeństwo 
wrocławskie.

dził kredyty, przeznaczone na u- 
trzymanie angielskiej, amerykan 
sklei i francuskiej^ administracji 
okupacyjnej w Niemczech za­
chodnich,

Wysokość wydatków okupacyj­
nych w sumie 4,5 miliarda marek 
dorównuje połowie ogólnych do­
chodów rządu z Bonn i przewyż­
sza sumę otrzymywaną przezeń 
w ramach planu Marshalla.

WARSZAWA (PAP). W związ 
ku z rozpoczynającym; się sia­
nokosami minister Rolnictwa i R. 
R. Jan Dąb-Kocio) zwrócił się do 
wszystkich rolników w Polsce ze‘ 
specjalnym apelem. W przemó­
wieniu radiowym wygłoszonym w 

i dniu 4 bm. minister stwierdził, 
że w ubiegłych latach sprzęt sła­

wna i koniczyn przeprowadzono 
7-byt późno, Co utrudniało dokła­
dne suszenie siana, a jednocześ­
nie powodowało niszczenie znacz 
nej części wartościowych skład­
ników odżywczych. Minister we­
zwał, chłopów, robotników rol­
nych w Państw. Gospodarstwach 
Rolnych i członków spółdz. pro­
dukcyjnych, aby rozpoczęli siano­
kosy możliwie najwcześniej i za­
kończyli je do 20 bm. oraz aby 
starannie suszyli siano na spe.

Wszyscy do szeregów TBS! 
Przemówienie radiowe min. Dybowskiego
u ,v^S/r A (P£P)' \ ?ka*Ji <na,,gu racji V Tygodnia To- 
waizystwa Burs , Stypendiów prezeS Rady Społecznej towarzy-
^twa Min. Kwi tury i Sztuki S. Dybowski wygłosił przemówienie, 
transmitowane przez wszystkie rozgłośnie Polskiego Radia.

SYTUACJA BA- 
ROMETRYCZNA:

Niż znad At­
lantyku półn. i 
Islandii powoli 
przesuwa się w 
kierunku północ­
no - wschodnim. 
Wyż znad konty­
nentu Europy sła­
bnie.

Tydzień
Zdrowia

Mjn. Dybowski scharakteryzo­
wał drogi rozwojowe TBS i prze. 
miany, jakje zaszły w jego dzia­
łalności. Wskazując na wielkie 
zadania, stojące przed towarzy­
stwem w okresie realizacji planu 
6-letniego, mówca wezwał wszy­
stkich członków TBiS do jak naj­
aktywniejszej pracy w szeregach 
towarzystwa i zaapelował do Ca­
łego społeczeństwa o jak najwy­
datniejsze poparcie działalności 
towarzystwa.

„Po czterech latach istnienia 
TBS — powiedział m. In. min. Dy 
bowsk; — stopniowo przemienia 
się ono w masową organizację sa

W okresie realizacji planu 
6-letniego rosną również i zada­
nia TBS. Trzeba utysiąckrotnie 
liczbę miejsc w bursach, zwlelo 
krotnic pomoc kształcącej 
młodzieży.

rzesza członków TBS. Pomoc ta 
musi wzrastać i być ciągła — a 
nie sporadyczna.

W tych warunkach głos znako­
mitego przodownika Markiewkj 
powinien się odbić potężnym 
echem w całym kraju, powinien 

„„ dotrzeć do świadomości wszyst- 
sjęUGch ludzj pracy w Polsce.

Należeć do TBS jest obowiąz-
Do spełnienia tych zadań niejkiem każdego obywatela — 

wystarcza stutysięczna obecnie* kończył min. Dybowski.

Ust Kosmodemiańskiej
do Raymonde Dien

Nad „Tygodniem Zdrowia" 
który trwać będzie od 11 "do 18 
czerwca br. honorowy protektorat 
objął premier Józef Cyrankiewicz.

„Tydzień” ma na celu wykaza­
nie osiągnięć służby zdrowiia w 
Polsce Ludowej i skupienia uwa­
gi społeczeństwa na zagadnieniach 
zdrowia rodziny robotniczej i chło 
pskiej oraz pozyskania szerokich 
mas dla rozwiązania tych zagad­
nień.

W czasie trwania „Tygodnia" 
popularyzowane będzie bogate 

; doświadczenie radzieckiej służby 
(zdrowia.

si lek
Va *°’ _ażeky men, »Kazana ną. rok! zwolennicy pokoiu norlaia n !a<M

uzdolnioiipi * "ińTnto*6* 1 w^r/,enia. otrzymuje z cafej Fran i djoń, mówiąc: Odwagi! Prawda i doi
uzdolnionej x utalentowanej ni}o.tcj} depesze z wyrażam} s«lidar- pokój zatriumfują’ 
dzieży robotniczej j chłopskiej. uości. Ä l>

V Tydzień TBS zainaugurowa- ~ 
ny został w dn. S bm. w Chorzowie 
przez słynnego przodownika pra­
cy — górnika Markjewkę. Gór­
nik Markiewka, i jego towarzysz 
Truchan, przodownica Walcarko- 
Wa i inni wybitni przodownicy
i przodownice apelują do swoich — ««»roin gięoouo poruszona 
towarzyszy j do wszystkich robot wiadomością o wszczęciu procesu
ników ,• chłopów w całej Polsce, I przeciw Tobie _ dzielnej bojow-
abv masowo zasilili szeregi orga-jnfc*zce 0 pokój.

ćjałnyeh kozłach, daszkach ! plot 
kaeh, które można wyl.onać z. 
drzewa sprzedawanego na ten cci 
przez placówki „Pagedu“.

Jednocześnie minister zaapelo­
wał, aby przy koszeniu siana ca! 
kowlcie wykorzystać wszystkie 
kosiarki konne i traktorowe. Na 
przyspieszenie sprzętu siana de­
cydująco powinny również wpły­
nąć pomoc sąsiedzka oraz pomoc 
brygad młodzieżowych 2MP i „S.

Nowy rekord 
maszynisty 
kolejowego

WARSZAWA (PAP). Czołowy 
pracownik j racjonalizator pracy 
na PKP maszynista z parowoz0w 
ni w Tarnowskich Górach — 
Wiktor Forejter, osiągnął nowy 
PoLsk; rekord w eksploatacji pa­
rowozu. Przejechał on na lokomo­
tywie typu OK-1 100 tyis. km 
bez naprawy okresowej.

Ob. Forejter nie tylko wykonał 
swoje zobowiązanie przejechania 
bez remontu 100 tys. km, lecz 
równocześnie zaoszczędził na pa­
liwie blisko 63 tys. zł. Ogólna su­
ma oszczędności, uzyskana dzięki 
temu rekordowi, wynosi ok. 450 
tys. zł. Parowóz maszynisty Fo- 
rejtera obsługują, prócz niego — 
Wojciech Matuszek, Jan Świtał 
skj i Alfons Sołtysiak.

Zwycięska zajoga otrzymała z 
rąk dyrektora Kolei Państwo­
wych, Mieczysława Pietrzyka i 
przedstawiciela Zarządu Główne­
go ZZK premie pieniężne i dyplo.mopomoeową, która cały swój wyj GENEWA (PAP). Jak donosząjdzielna, jak DauieUc i Z0ja Twoi ?° ^

wszystkie swe środki po-j z Paryża, bojowniczka o pokój rodacy, ludzie radzieccy wszyscy my UZnanja- °beCnie aagr0dzong 
umozljvvic j Kaymonde Dien, skazana na, rok! zwolennicy pokoju podają q | załoga zobowiązała się przejechać

ra« I dłoń mówinr* odna «■: 1 —dodatkowo 20 tys. ikm bez remon-

Członkini Stałego Komitetu 
światowego Kongresu Zwolenni- 
k6vv Pokoju, matka bohaterów 
Radzieckich Zoj; j Aleksandra — 
Kotsmmlemiańska przesłała pismo 
00 Raymonde Dien, w którym 
stwierdza m. in.:

— Jestem głęboko poruszona

nizacji TBS. Podczas chorzow­
skiej manifestacji młodzież z 
burs złożyja. przodującym robot.-

Ty — Raymonde — zagrodzi­
łaś własnym ciałem drogę pocią- 
Sfowl, załadowanemu bronią. Je- 

Raymonde — prawdziwą

W

Radzieccy związkowcy
opuścili Warszawą

WARSZAWA i PAP). W dniuj lotnisku członkowie sekretariatu
3 czerwca opuściła Warszawę, u- 
dając się w powrotną drogę do 
Moskwy, delegacja Wszeohzwjąz. 
kowej Centrali Rady Związkówuuwiu. rttBK) uuuowej swój inei- stos — naymonde — prawdziwą J 

diinek i hołd, obiecując iść ślada-jbojownicy,ką « pokój. Jestem prze!;r rodowych — WCJSPS 
mi bohaterów pracy. iko„a„a, że |»otr»f!ą* być równie* Delegację radziecką żegnali na

Centr. Rudy Zw. Zaw. z przewod­
niczącym posłem Wiktorem Kło 
siewiczem na czele oraz liczne de 
legacje zarządów głównych posz­
czególnych związków i Warszaw 
takiej Rady Zw. Zaw,



Zadania Gdańskiej Organizacji Partyjnej
w walce o nowe kadry

Z obrad rozszerzonego plenum Komitetu Miejskiego PZPR w Gdańsku
W obradach rozszerzonego plenarnego posiedzenia Komitetu 

Miejskiego PZPR w Gdańsku, poświęconego omówieniu wytycz­
nych dalszej pracy partyjnej w dziedzinie szkolenia i wysuwania 
nowych kadr, wziął udział I sekretany. Komitetu Wojewódzkiego 
ob. W. KONOPKA. Referat omawiający doróbek IV plenum i a«a 
li żujący dotychczasową pracę gdańskiej organizacji partyjnej w 
dziedzinie kadr ora* obecny stan kadr partyjnych i zawodowych 
w Gdańsku, wygłosił I sekretarz Komitetu Miejskiego ob. Cz. WAŁ 
CZAK.

Stwierdzając, że decydujące 
znaczenie dla całości sprawy po­
znawania, szkolenia, wysuwania i 
rozstawiania kadr, ma prawidło­
wy dobór kadr Partyjnych — pra­
cowników etatowych i nieetato­
wych instruktorów, sekretarzy i 
egzekutyw organizacji podstawo­
wych, ob. Walczak dal w swym 
referacie szczegółową analizę 
tych kadr w organizacji partyj­
nej Gdańska. Na podstawie tej 
analizy ob. Walczak stwierdził, że 
Komitet Miejski w Gdańsku na 
ogół prawidłowo budował swój 
aparat, opierając go na aktywi­
stach robotniczych, przeszkolo­
nych uprzednio w wojewódzkiej 
szkole partyjnej. Również na ogół 
prawidłowo zostały przeprowadzo 
ne wybóry w organizacjach pod­
stawowych.

Zadaniem naszym — mówjł ob. 
Walczak, — jest stała praca w 
kierunku wyszukiwania, szkole­
nia, wysuwania i prawidłowego 
rozstawiania kadr zawodowych. 
Dotychczasowe osiągnięcia w tej 
dziedzinie są nie wystarczające i 
nie wyczerpują naszych możliwo­

ści. W związku z tym przed orga­
nizacją partyjną Gdańska stoi za­
danie podniesienia na wyższy po­
ziom pracy związków zawodo­
wych, co jest niezbędnym warun­
kiem tego, by wypełniły one swą 
rolę kuźni nowych kadr. Trzeba, 
by nasze organizacje partyjne po­
mogły radom zakładowym w u- 
kładanlu planu pracy i jego wy­
konywaniu.

Nie doceniamy również rob 
2MF, jako rezerwuaru kadr par­
tyjnych j zawodowych, niedosta­
tecznie także pomagamy w pracy 
aktywu kobiecego.

Następnie ob. Walczak dał ana­
lizę stanu zatrudnienia i wyko­
rzystania inteligencji technicznej 
i na takieh przykładach, jak 
Stoczni Gdańskiej i ,,Amady“, 
gdzie niemal połowa inżynierów 
pracuje w oderwaniu od produk­
cji oraz na przykładach zatrud­
niania inżynierów poza ich zawo­
dem — wykazał niewłaściwe ich 
rozstawienie j wykorzystanie. 
Zwrócił także uwagę na niepoko­
jące zjawisko płynności kadr w 
zakładach pracy.

Cała organizacja musi żyć 
zagadnieniem kadr

TV Plenum wyraźnie sformuło­
wało zasadę, że odpowiedzialność 
za politykę kadr w aparacie gos­
podarczym ponoszą bezpośrednio 
kierownicy lufo dyrektorzy posz­
czególnych zakładów, urzędów 
czy instytucji. Jednakże ogólną 
rolę organizującą i kierującą całą 
polityką kadr, musi sprawować 
partia.

Trzeba, by organizacje par 
tyjne poświęcały więcej uwagi 
wysuwaniu ludzi na brygadzi-'

stów, mistrzów, kalkulatorów 
itd., by kolektywnie analizo­
wały możliwości poszczegól­
nych ludzi i w ten sposób za­
pewniły słuszny i właściwy 
awans najlepszym ludziom kia 
sy robotniczej. Realizować wy­
tyczne IV plenum musi kolek- 
tywnie cała nasza partia, a or­
ganizację partyjną Gdańska 
stać na prawidłowe realizowa­
nie tych wytycznych.

Szkolenie podsławg prawidłowej 
poliłyki kadr

Na czoło zagadnień poruszo­
nych w dyskusji wysunęła się 
sprawa szkolenia.

Ob. Jasiński, mówiąc o szkole­
niu zawodowym stwierdził, że do­
świadczenia organizacji partyjnej 
Stoczni Gdańskiej wskazują n.a 
wciąż jeszcze niedostateczne wy­
korzystanie kobiet w pracy za­
wodowej. „Trzeba — mówił ob.

Jasiński — szerzej ogarnąć szko. 
leniem zawodowym kobiety, a wy 
łonią się spośród nich nowe, zdol­
ne kadry budowniczych naszej 
gospodarki, wyrosną nowi mi­
strzowie, brygadziści i kierowni­
cy“. To samo dotyczy młodzieży.

Ob. ob. Polak i Sołowiejski roz­
winęli zagadnienie szkolenia par­
tyjnego.

O ściślejszy zwiqzek teorii z prakfykq
Ob. Malec wysunął wniosek, by j wykłady kierowników grup par- 

dla ściślejszego powiązania nau- tyjnych i sekretarzy oddziało- 
kj w wojewódzkiej szkole partyj- wych lub podstawowych organiza- 
nej z praktyką wprowadzić tam1 cji, którzy na żywych przykła­

dach zaczerpniętych ze swej dzia­
łalności uczyliby uczestników7 kur 
sów praktycznej pracy partyjnej.

Jaskrawy przykład oderwania 
nauki od praktyki przytoczył ob. 
Kilian. Na Politechnice Gdańskiej 
istnieje wydział rolnictwa. Przez 
cały czas studiów studenci tego 
wydziału nie widzą nie tytko kom 
bajnu czy traktora, ale nawet 
zwykłej kosiarki lub żniwiarki. 
Politechnika Gdańska ma w So- 
bowidzach 500-hektarowy mają. 
tek, ale, jak stwierdził ób. Kilian, 
studenci wyjeżdżają tam dla przy 
jemnoś-ei i wypoczynku, a nie dla 
praktycznej nauki.

Ob. Barski podkreślił koniecz­
ność prowadzenia ścisłej ewiden­
cji absolwentów kursów7 j szkół 
partyjnych.

Ob. Albin zatrzymał się nad 
przeprowadzoną w referacie ob 
Walczaka analizą kadr aktywu 
partyjnego i składem egzekutyw 
organizacji podstawowych. Ana 
lłza ta wskazuje na prawidłowy w 
ogólnym przekroju przebieg akcji 
wyborczej do władz partyjnych, 
w której wzmocniony Został ro­
botniczy trzon kierownictwa or­
ganizacji podstawowych Gdań 
ska.

Wzmocnić organizację parlyjnq 
robotników budowlanych

Specjalną uwagę zwrócono w 
dyskusji na zagadnienie pracy 
partyjnej, wychowanie nowych 
kadr i wysuwanie przodujących 
robotników w przemyśle budow­
lanym. W przemyśle tym zatrud­
nionych jest w Gdańsku ponad 23 
tys. robotników, a na odpowie­
dzialne stanowiska awansowało 
zaledwie 42. Jest to stan nie tyl­
ko niewystarczający, ale wprost 
alarmujący, zwłaszcza, jeśli wziąć 
Pod uwagę ogromne osiągnięcia 
produkcyjne robotników budowla­
nych, poważną ilość przodowni­
ków prądy ; znanych racjonaliza­
torów.

Ob. Sidor słusznie dopatrywał 
się przyczyn tego stanu w słabo­
ści organizacji partyjnej robotni­
ków budowlanych, Potwierdzili to 
ob. ob. Zieliński ; Mjrowiez.

Trzeba, by na każdej budowie 
działała silna grupa partyjna, by 
należycie prowadzona była ewi­
dencja członków partii, gdyż do­
tąd częste są ’wypadki niezgłasza 
nia się do organizacji partyjnych 
towarzyszy, przechodzących z jed 
nej budowy na drugą, lub przy­
bywających do Gdańska na okres 
nasilenia robót budowlanych; 
trzeba przyjąć do partii szereg 
przodujących robotników, zlikwi­
dować tzw. „białe plamy“.

Celem naszej polityki kadr — 
mówił ob. Zieliński — nie jest 
awansowanie robotników na kie­
rownicze stanowiska dla jakiejś 
teoretycznej zasady, ale dla u- 
sprawnienla pracy, a w tej dzie­
dzinie wiele jest jeszcze do zro­
bienia“.

Trudności kolej-arzy
Jak,wynikało z wypowiedzi ob. 

ob. Matusewicza, Bednarka, Pa­
wlika. Drabika i Wójcickiego, 
również i kolejowe organizacje 
partyjne borykają się w polity­
ce kadr z dużymi trudnościami. 
Praca partyjna jest wprawdzie 
postawiona na dobrym poziomie, 
ale w kolejnictwie odczuwa się, 
zwłaszcza w służbie ruchu, co 
podkreślili ob.s ob. Pawlik i Be­
dnarek; dotkliwy brak dopływu 
nowych kadr. Szkolenie zawodo­
we nie jest postawione na właś 
ciwym poziomie, kierowanie na 
kursy ograniczane i dokonywane 
niemal bez udziału organizacji 
partyjnych. Możliwości awanso­
wania przodujących kolejarzy ha 
mowane są przez nieżyciową, sta 
rą pragmatykę służbowa, a przy 
tym częste są wypadki, że przed­
wojenni kierownicy drużyn pa­
rowozowych wykazują niechęć 
lub wprost odmawiają dzielenia

się swą wiedzą z młodszymi to­
warzyszami pracy. Przed organi­
zacjami partyjnymi • kolejarzy 
staje w związku z tym ważne za 
danie przełamania wszystkich 
tych oporów i trudności.

Szereg mówców podkreśliło ko 
nieczność otoczenia większą opie 
ką i doszkalania robotników wy 
suniętych na kierownicze stano­
wiska, przy czym stwierdzili ©- 
ni, że organizacje partyjne i ich 
kierownictwa nie dość wnikliwie 
obserwują i starają się poznać ka 
dry oddanych i ofiarnych bez­
partyjnych ludzi pracy, nie ota­
czają ich należytą opieką, niedo­
statecznie aktywizują je w pracy 
społecznej. Tymczasem doświad­
czenia l-majowego współzawod­
nictwa pracy czy zbierania pod­
pisów pod apelem sztokholm­
skim dały wiele dowodów kształ 
towania się i wyrastania tego 
bezpartyjnego aktywu.

Na wyższym etapie walki o kadry
Dyskusję podsumował I sekre­

tarz KW ob. Konopka.
Przede wszystkim zwrócił u- 

wagę na to, że wytyczne III ple­
num KC — zaostrzenie rewolu­
cyjnej czujności — nie przesta­

ją po IV plenum w najmniej­
szym stopniu obowiązywać.
Wprost przeciwnie, prawidłowe 
poznawanie, szkolenie, wysuwa­
nie i rozstawianie kadr — to 
znaczy realizacja wytycznych IV

Gołębie pokoju i czerwone proporce
nad szeregami gdańskich dzieci

W .sobotę w Gdańsku młodzież 
harcerska zorganizowała capstrzy 
ki. W zwartych szeregach mło­
dzi - harcerze przemaszerowali 
przez miasto. Wieczorem odbyły 
się wspólne ogniska, urozmaieo-. 
ne występami młodych artystów. 
Ładnie wypadło ognisko w No- 
\yym Porcie. Po recytacji jednej 
z dziewczynek wypuszczono du­
żego gołębia, a młodzież zaczęła 
wznosić okrzyki na cześć po­
koju.

Również wczorajsze obchody 
Dnia Dziecka w Gdańsku wypad 
ly bardzo okazale. Od rana na 
ulicach miasta widać było gro­
madki odświętnie ubranej dziat­
wy, śpieszącej do szkół. Ożywie­
nie panowało zwłaszcza wśród 
harcerzy, którzy dnia tego prze­
żywali swe wielkie święto. W 
dniu wczorajszym 19.720 harce­
rzy z całego województwa złoży­
ło nowe przyrzeczenie harcerskie.

Szczególnie ładnie wypadła 
uroczystość w szkole TPD we 
Wrzeszczu. W udekorowanej auli 
zebrały się dzieci, nauczycielst­
wo i przedstawiciele Komitetu Ro 
dzicielskiego i Opiekuńczego. Do 
dzieci przemówił nauczyciel Zie­
liński, jako przedstawiciel PZPR, 
następnie w imieniu Komitetu 
Rodzicielskiego i Opiekuńczego 
(SPB) przemawiał przewodniczą­
cy ob. Miro wieź. W podniosłym 
nastroju młodzież harcerska zło­

jąc wierność i uczciwą pracę dla 
dobra Polski Ludowej. 24 przo­
dujących harcerzy otrzymało od 
Komitetu Opiekuńczego książki. 
Po smacznym śniadaniu, dziat­
wa udała się na piękne boisko 
szkolne, gdzie odbyły się zawody 
i zabawy sportowe. Wkrótce na 
dziedzińcu zaczęły się groma­
dzić inne szkoły z Wrzeszcza. 
Czwórkami pomaszerowano w 
pochodzie na miasto. W połud­
niowych godzinach przez ulice 
Gdańska i Wrzeszcza przeciąg­
nęły pochody dzieci ze wszyst­
kich szkół. Ponad głowami dziat­
wy powiewały czerwone propor­
ce. Na transparentach widniały 
hasła: „Nauką i pracą — budu­
jemy pokój”, „Młodzież polska 
walczy o pokój”. Dzieci niosły 
makiety, wyobrażające gołębie i 
odznaki harcerskie. Raz po raz 
z szeregów maszerującej mło­
dzieży padały okrzyki na cześć 
Polski Ludowej, bratniej organi­
zacji Pionierów, Związku Mło­
dzieży Polskiej. Pięknie masze­
rowały dzieci w Nowym Porcie 
skandując słowa: Pokój, Bierut, 
Stalin. Efektownie wyglądały 
samochody, na których Ośrodek 
Metodyczny ZHP przedstawił 
dzieci pracujące w warsztacie 
ślusarskim, w modelaimi lotni 
czej i stolarni.

Po obiedzie w poszczególnych 
punktach miasta odbyły się we­

łyła słowa przyrzeczenia, ślubu-sołe zabawy. Zabawy te urządza

no w Nowym Porcie, w parku 
oliwskim, na Pohulance. Ogółem 
w zabawach wzięło udział po­
nad 9.000 harcerzy i wiele mło­
dzieży niestowarzyszonej.

W sali Ratusza Staromiejskie­
go przyrzeczenie harcerskie zło­
żyło 30 młodych przodowników 
nauki z PGR i spółdzielni pro­
dukcyjnych, Do młodzieży prze­

mówił przedstawiciel PZPR Rud 
nicki, reprezentant MRN i wo­
jewódzki komendant ZHP Ka­
roliński.

W czasie przemówień młodzież 
wznosiła okrzyki na cześć Polski 
Ludowej, Marszałka Rokossow­
skiego, prezydenta Bieruta i Ge­
neralissimusa Stalina.

(ż) cyjnej

plenum — możliwe jest tylko 
przy zachowaniu całej koniecz­
nej w tej sprawie czujności.

Zadania postawione przez IV 
plenum — powiedział ob. Konop­
ka — to wyższy etap walki o 
kadry, to nie kolejna kampania, 
nie sprawa, którą można załat­
wić na jednym posiedzeniu orga­
nizacji partyjnej, ani nawet w 
diągu kilku , tygodni. Wytyczne 
IV plenum, to wskazania na dłu­
gą metę, dla stałej, planowej pra 
cy, to wskazania, jak pracować 
z kadrami i walczyć o kadry.

Zadania te wykonane być 
mogą jedynie wtedy, gdy sy­
stematycznie i usilnie praco­
wać będą w tym zakresie 
wszystkie podstawowe organi­
zacje — cała partia.

Czy gdańska organizacja par­
tyjna potrafi prawidłowo realizo 
wać wytyczne IV plenum? Nie 
wątpliwie tak. Gdańska organi­
zacja partyjna ogromnie wyro­
sła i okrzepła. Wystarczy po 
równać to, co było bezpośrednio 
po Kongresie Zjednoczeniowym 
ówczesny styl naszej pracy, 2 
tym co dziś przedstawia i jak 
pracuje nasza partia, wystarczy 
porównać, jak kiedyś stawia­
liśmy zagadnienie werbunku do 
partii i jak dziś stawia się za 
gadnienie planowej rozbudowy 
organizacji partyjnej, np., wśród 
robotników budowlanych, aby 
zrozumieć, jak ogromny krok 
naprzód zrobiliśmy od tego cza 
su.

Gdańska organizacja partyjna 
ma znaczne osiągnięcia m. in. w 
łączności i pomocy udzielanej 
przez Komitet Miejski i komite­
ty dzielnicowe podstawowym or­
ganizacjom partyjnym. Niedo­
statecznie natomiast umie kiero­
wnictwo partyjne Gdańska słu­
chać sygnałów z dołu, otrzymy­
wać od mas nastawienia i wiado

Harcerze 
składają 

przyrzeczenie
W niedzielę w godzinach ran- 

nych na dziedzińcu szkoły pod­
stawowej Nr 19 w Gclyni odbyła 
się podniosła uroczystość złożenia 
przyrzeczenia harcerskiego. Licz­
nie zebraną na tej uroczystości 
młodzież oraz rodziców i opieku­
nów powitał kierownik szkoły St. 
Dąbkowski, po czyni imieniem 
Miejskiej Rady Narodowej prze­
mówił ob. Mikołajczuk. życząc 
młodzieży pomyślności w jej pra­
cach. Z kolei głos zabierał; przed 
stawieiel SPB jako instytucji o- 
piekującej się szkołą, przedsta 
wiciel komitetu rodzicielskiego 
oraz młodzieży.

Po przemówieniach odbyło się 
uroczyste złożenie przyrzeczenia 
harcerskiego i wręczenie odznak 
organizacyjnych kilkudziesięciu 
harcerzom.

W części artystycznej uroczy­
stości wystąpiły chór i orkiestra 
szkolna. Deklamacje i insceniza­
cje nagrodzone zostały oklaskami 
przez licznie zebraną młodzież i 
gości, którzy mieli możność po­
dziwiania osiągnięć młodzieży na 
Polu pracy społecznej, 'organiza- 

artystycznej. (sb)

Radosny i pogodny dzień
gdyńskich dzieci

Przed godziną 15 na ulicy Czół 
giStów zebrały się grupy przy­
branych w barwne stroje dzieci 
ze wszystkich szkół gdyńskich. 
Dowożone autobusami, trolleybu- 
samj i samochodami, rozśpiewane 
gromadki dzieci utworzyły długi, 
wesoły pochód, który pomaszero­
wał wkrótce ulicami Gdyni.

W takt warkotu bębnów, na 
których próbowali swoich sił mali 
harcerze, w rytm piosenek masze­
rowały dzieci gdyńskie na Plac 
Grunwaldzki p0d transparentami, 
głoszącymi hasła pokoju.

„Nasza odpowiedź podżega­
czom wojennym — tx>kói. nauka

I praca“. Czyż nie jest to wy­
mowne ?

„Nie chcemy wojny, chcemy po 
koju, chcemy się uczyć i bawić“, 
mówiły transparenty. Dzieci ze 
sxkojy Nr 22, ubrane w s4i*oje ma 
rynarzy i górników, obrazowały 
współpracę Wybrzeża ze Ślą­
skiem.

Szkoła Nr 1 pod „karuzelą po­
koju“, na szczycie której siedział 
gołąbek, pokazała przedstawicieli 
wszystkich narodów świata.

Na Placu Grunwaldzkim w 
imieniu władz miejskich i społe. 
czeństwa powitał dzieci gdyńskie 
wiceprzewodniczący Prezydium

MRN ob. Mikołajczuk, a następ, 
nie rozpoczęły się występy grup 
artystycznych poszczególnych 
szkół. Czego i kogo tam nie by­
ło ? Tańczyli górale 1 krakowia­
cy, łowiczanki i marynarze, Czer­
wone Kapturki j kwiaty, motyle 
i rusałki. Razem z dziećmi Gdy­
ni bawiło się beztrosko około 200 
dzieci z okolicznych PGR-ów. 
Dziec] wiejskie zostały w tym 
dniu obdarowane wspaniałymi pił 
kami, ofiarowanymi przez Komi­
tet Wojewódzki ZHP.

Uroczysty \ radoany dzień za­
kończyły zabawy dziecięce, zor­
ganizowane na terenie p' ~ *e-
gólnych szkół, b. d.

mości o konkretnych «prawach, 
bolączkach i trudnościach.

Brakiem naszej pracy jest nie­
dostateczna pomoc, jaką organi­
zacje partyjne udzielają związ­
kom zawodowym, i’adom zak*a- 
dowym, często przejmując ich 
funkcje i hamując w ten sposób 
wychowanie przez związki za­
wodowe nowych kadr.

Następnie ob. Konopka omo­
wi! pokrótce zadania organiza­
cji partyjnych w zakresie udzie­
lania pomocy7 ZMP, przy czym 
zwrócił szczególną uwagę na 
sprawę szkół zawrodowrych, śred­
nich, wszelkiego rodzaju kursów 
i szkół wyższych. Nie ulega wąt­
pliwości — stwierdził ob. Ko­
nopka — że sekretarze naszych 
największych organizacji fabrvez 
nych, przy7 których istnieją szko­
ły zawodowe, nie okazują ko­
niecznego zainteresowania nimi, 
a powinni te szkoły znać tak 
jak znają swoje fabryki.

Po krótkim omówieniu zadań 
organizacji partyjnej w pracy 
wśród kobiet, ob. Konopka po­
ruszył zagadnienie rad narodo­
wych, wskazując, że pierwszym 
zadaniem MRN m. Gdańska, w 
wykonaniu którego powinna do­
pomóc organizacja partyjna, jest 
zorganizowanie komitetów bloko. 
wych. Podkreślił również, że 
przed gdańską organizacją par­
tyjną, która dysponuje poważ­
nym aktywem robotniczym, sto­
ją duże zadania w zakresie po­
mocy pracującemu chłopstwu za 
pośrednictwem ekip łączności i 
skierowania, w myśl wskazań 
Prezydenta Bieruta, pewnej czę­
ści przodującego aktywu robot­
niczego do pracy na wsi.

Na zakończenie ob. Konopka 
stwierdził, że gdańska organi­
zacja partyjna ma wszelkie da­
ne, by być przodującą organiza­
cją województwa gdańskiego i 
w pełni prawidłowo realizować 
wytyczne IV plenum. Trzeba tyl­
ko do pracy tej zmobilizować 
wszystkie siły, jakimi partia dy­
sponuje.

(Skrót z „Głosu Wybrzeża”).

TEATRY
TB ATU WIELKI — GDANSK —

„Cisza" — godzina 19.30 
Kuratorium — sprzedane.

TEATR DRAMATYCZNY — GDYNIA
„Moralność Pani Dulskiej" — godz. 
19.30.

TEATR KAMERALNY — SOPOT
„Gołębie serce" — godz. 19.30.

REPERTUAR KIN
GDYNIA — ..Warszawa" — od 3 — 5 8. 

„W gościnie u przyjaciół" i „Po­
lowanie zimowe" — od lat 14. Po­
czątek godz. 17, 19 1 21.

GDYNIA — „Atlantic" - Hrabia Monte 
Christo — część II. Początek godz. 
16, 18,30 i 21.

GDYNIA — „Goplana" — Urodzony w 
październiku — dla młodzieży nie­
dozwolony. Pocz. godz. 16.30, 18.30, 
20. W niedziele od 14.30.

GDYNIA — „Promień" Milcząca baryka­
da Dozw. od lat. 14. Początek go­
dzina 19 i 21. W niedziele od 17. 

GDYNIA — Fala — „Burza nad Azją” — 
dozwolony od lat 14. — Początek 
godz. 19, 21. W niedziele od 17. 
16, 18.30, 21.

OLIWA — „Polonia" — Renegat — doz­
wolony od lat 14. Początek 13.30, 
16, 18,30, 21.00.

SOPOT — „Bałtyk" — Dom na pustko­
wiu — dozwolony od lat 18. Począ­
tek godz. 16, 18.30, 21. W niedzie­
le od 13.30,

SOPOT — „Polonia" — do 2. VI. włącz­
nie — Dziś o w pół do jedenastej 
Początek godz. 17, 19 i 21. 

WRZESZCZ — „Capitol" — Miasto west­
chnień — od lat 18.
Początek seansów 17, 19 1 21.
W niedziele od 15

WRZESZCZ — „Bajka” — Dzieje jednej 
obrączki — dozwol od lat 7 — kolo­
rowy. Początek godz. 17, 19 i 21. 
W niedziele od 15.
Poranek o godz. 10.30 Noc grudnio­
wa — dozvzolony od lat 14

BIBLIOTEKI
Przy Okręgowej Radzie Związków Za­

jdo wych w Gdańsku, Bo łowców '•« 
czynna jest. Biblioteka dla członków Zw 
Zawodowych.

Książki wypożycza się bezpłatnie r>« 
okazaniu legitymacji członkowskiej.

Biblioteka jest czynna codzienni# 
prócz czwartków, niedziel i świąt w go­
dzinach 14—19, w soboty 14—17.

M l! Z F A
W związiku •z przeprowadzanym re­

montem 1 zmianami w ekspozycjach Pań­
stwowe Muzeum w Gdańsku pozostań;» 
do dnia 10 czerwca br. (włącznie) zam­
knięte dla publiczności.

w y sTt~a w y
W świetlicy na dworcu głównym w 

Gdańsku czynna jest wystawa „Książka
w walce o postęp 1 socjalizm". Wystaw# 
czynna- jest codziennie (także w niedzi#- 
l# 1 święta) w godz. od 12 do 19.

DYŻURY APTEK
od dnia 3. VI. br. do dnia 9. VI. br

GDYNIA: — Apteka Centralna, Piać Ka­
szubski 10.

SOPOT: — Apteka Morska, ul. Stalin# 
Nr 724

WRZĘSZCZ: — Apteka Bałtycka, ul. Gru*
ws'dzka 36

ODA. Apteka Morska, ul. ?.,ąk*-
w a tti.



Nawe wfadze TPP-R w Gdyni
O /- I P N NIK * A Ł I M ii i irsir i»s|

Mlotownię 
należy zachować
Na krańcach Oliwy, tuż u 

wejścia do przepięknej Doli­
ny Radości znajduje się je­
den z ciekawszych oliwskich 
zabytków, t. zw. młotownia. 
W miejscu tym nasi przod­
kowie pomysłowo wykorzy­
stali spadek wody do poru­
szania wielkich młotów ko­
walskich w podobny sposób, 
jak wodę wykorzystuje się 
powszechnie do poruszania 
młynów.

Właściwą wartość tego za­
bytku niewątpliwie ocenili 
już i historycy Gdańska i kra 
joznawcy, wydaje się jednak, 
iż zabytek ten zarówno ze 
względu na swój charakter 
techniczny, jak i oryginał- E 
ność, wart jest zachowania i [ 
pokazywania zwiedzającym.

Stan, w jakim obecnie znaj 
duje się młotownia, daleki 

.jest od pojęcia konserwacji za 
bytków. Budynek w większo­
ści nie jest pokryty dachem, 
część desek powyrywana zosta 
ła jeszcze w czasie wojny, a 
woda deszczowa i wilgoć, do­
stając się do wnętrza, syste­
matycznie niszczy ciekawe u- 
rządzenie napędowe.

Wprawdzie Gdańsk stanowi 
obecnie teren licznych wiel­
kich prac konserwatorskich, 
pochłaniających miliony i sta 
nowiących słuszną chlubę dla 
naszego Państwa Ludowego, 
jednakże nie wątpimy, iż *nło 
łownię oliwską da się w jakiś 
sposób zabezpieczyć z fundu­
szów albo Zarządu Miejskie­
go, albo Wydziału Kultury i 
Sztuki Wojewódzkiej Rady 
Narodowej. (kam)

W sali Domu Kolejarza w Gdyni, w dniu 4 bm. odbyła 
się 6 Miejska Konferencja TPPR w obecności delegatów 18» kół
terenowych oraz przedstawicieli Zarządu Wojewódzkiego TPPR 
z prezesem rektorem Dobrowolskim na czele.

Po powitaniach konferencji| Skład Komisji Rewizyjnej sta- 
rzedstawicieli nartii noli- nowia: Auenstvn Teka. Zhisr-przez przedstawicieli partii poli 

tycznych, organizacji społecz­
nych i młodzieżowych, referat 
ideologiczny o znaczeniu przyjaź­
ni polsko - radzieckiej -wygłosił 
ob. F. Klimczak, po czym ustę 
pujący prezes ob. Jeka zbilanso­
wał działalność Towarzystwa za 
okres od lutego 1949 r. do czerw 
ca 1950 r.

Po sprawozdaniach wywiązała 
się szeroka dyskusja, w której 
liczni mówcy podkreślali wkład 
ustępujących władz TPPR w roz 
budowę i masowy rozwój Towa 
rzystwa oraz istniejące dotych­
czas braki i niedociągnięcia pra­
cy organizacyjnej.

Dyskusję podsumował prze­
wodniczący konferencji rektor 
Dobrowolski, po czym przystą­
piono do wyboru nowych władz 
TPPR w Gdyni. W skład nowego 
zarządu weszli: Marian Grego-
rek, Wł. Wiśniewski, Helna Ja­
strzębska, Wacław Fijałkowski, 
Bohdan Nałęcki, Stefan Kowal­
ski, Danuta Groswertowa, Stani­
sław Szmidt, Mikołaj Kolator- 
ski, Bohdan Hornicki, Stefan Kle 
dzik, Wanda Ambicka, Józef 
Gregor, i

nowią: Augustyn Jeka, Zbig
niewT Jaworski, Stefan Rynkow­
ski. Zastępcy: Marian Dobrowol­
ski, Lech Bądkowski. Zarząd klu 
bu tworzą: Jan Babski, Alfred
Staszak, Alina Dronicz, Stefan 
Proczek i Henryk Jezierski. Opie

kę nad grobami żołnierzy ra­
dzieckich i polskich objęła Ma­
ria Kalańska, Zebrani wybrali 
ponadto 35. delegatów na zjazd 
okręgowy.

Na zakończenie obrad uchwało 
no rezolucję dotyczącą dalszej 
pracy nad pogłębianiem przyjaź­
ni polsko - radzieckiej, oraz wy­
słano depeszę z życzeniami do 
Prezydenta Bieruta oraz depeszę 
do Zarządu Centralnego TPPR.

JOTA

MiGAWKi $hfy&rxe*Uć
ł*ł- eine xabintfi**

W Połczynie - Zdroju leczą się 
liczni kuracjusze na reumatyzm 
i na wyczerpanie nerwowe. Tym 
ostatnim, lekarz ordynuje jako 
bardzo skuteczne — kąpiele igli- 
wiowe.

Pewnego dnia przyjeżdża do za 
kładu zdrojowego nowa pacjent­
ka, którą zachęciła do odbycia 
kuracji relacja przyjaciółki.

— Panie doktorze — mówi ner 
wowo wyczerpana kobieta, przy­
pominając sobie cudowne skutki

kąpieli igliwiowych. — Niech ml 
pan zastosuje na nerwy „leśne 
zabiegi”... (jota)

Święto szczęśliwej młodości
Manifestacyjny wiec i pochód
młodzieży w Sopocie

W sobotę po południu odbył 
się na molo w Sopocie wielki 
wiec młodzieży pod hasłami po­
koju i międzynarodowej solidar­
ności młodego pokolenia.

W wiecu wzięły udział dzieci 
z przedszkoli oraz młodzież szkół 
podstawowych i średnich. Na ma­
nifestację przybyli przewodniczący 
Miejskiego Komitetu Obrońców

Każdy człowiek pracy ma prawo 
do wypoczynku i rozrywki

W związku z rozpoczęciem się 
sezonu turystycznego na Wybrze­
żu w KW PZPR w Gdańsku od­
była się konferencja przedstawi­
cieli wszystkich organizacji i in­
stytucji, związanych z masową tu­
rystyką i wczasami, w celu usu­
nięcia istniejących jeszcze w tej 
dziedzinie braków i podsumowania 
dotychczasowych osiągnięć.

Po wysłuchaniu przez zebranych 
referatu pt.: „Turstyka na nowej 
drodze", wygłoszonego przez dyr. 
„Orbisu" Wawrzyniaka, oraz po 
omówieniu fundamentalnych spraw 
związanych z zakwaterowaniem i

Zespół PGR Marzęcino
pierwszy rozpoczął sianokosy

Z poszczególnych zespołowi zespół Marzęcino w powiecie 
PGR w województwie gdańskimi gdańskim. W ślad za nim rozpo-
nadchodzą już meldunki o rozpo­
częciu i przebiegu sianokosów.
Pierwszy przystąpił do koszenia

Nowe połączenia 
lotnicze z Gdańskiem
W letnim rozkładzie lotów Państwo­

wych Linii Lotniczych „LOT” została u- 
rachomiona z dniem 1 bm. dodatkowa li­
nia bezpośredniej komunikacji Gdańsk — 
Warszawa — Kraków.

Obecnie Gdańsk uzyskał dwa codzienne 
połączenia z Warszawą, a miamowicie 
odlot o godz. 7.05 przez Bydgoszcz {przy­
lot do Warszawy 9.05) i po południu 
odlot 15.30 (przylot do Warszawy 17.Co). 
Samolot ten leci dalej bezpośrednio do 
Krakowa (przylot 18.40).

Do Łodzi 1 Katowic samolot startuje o 
gods, 8-15 (Łódź 9.45, Katowice 11.00).

Do Gdańska przybywają samoloty z 
Warszawy o godz. 10.35 (odłoit z Krako­
wa 7.20, z Warszawy 8.55) oraz o godz, 
18.35 (odlot z Warszawy 16.35, z Bydgo­
szczy 17.50).

Samolot z Katowic (przez Łódź) przy­
bywa o godz. 18.20 (odlot z Katowic 
15.40, z Łodzi 16.40).

Gdańsk posiada również stałe połącze­
nia ze Sztokholmem. Samolot odlatuje 
w soboty o godz. 11.10 z Gdańska (przy­
lot do Sztokholmu 13.25) i wraca ze Sztok 
holmu o godz. 14.45, lądując w Gdańsku 
o godzinie 17.00.

PLL „LOT” wprowadziły 33 proc. zniż­
kę taryfową dla pracowników instytucji 
państwowych 1 samorządowych, oraz du­
że ulgi taryfowe za przewóz towarów 1 
bagażu.

Sprzed&tą biletów lotniczych ł przyj­
mowaniem przesyłek towarowych i baga­
żu zajmują się wszystkie oddziały PBP 
..GRBIST;

częło sianokosy 11 zespołów ni­
zinnych w powiatach malbor 
skim i elbląskim, oraz 3 wyżyn­
ne w powiecie sztumskim.

W pierwszym rzędzie sianoko­
sami objęto łąki zasiane sztucz 
nie. Na łąkach tych przewiduje 
się 'Szczególnie piękne zbiory 
(trzykrotne pokosy).

Praca rozplanowana jest w ten 
sposób, że robotnicy rolni gos­
podarstw produkcyjnych posia­
dający mały obszar łąk, pracują 
w gospodarstwach o znacznych 
terenach łąkowych. Kosiarki, o- 
raz ipne maszyny i narzędzia, wy 
remontowane w miesiącach zimo 
wych obecnie znajdują szerokie 
zastosowanie.

W gospodarstwach chłopskich 
przewiduje się rozpoczęcie sia­
nokosów'’ jeszcze w tym tygodniu.

(ż)

wyżywieniem masowych wyoieczek 
z całego kraju nad morze — po­
wzięto szereg ważkich decyzji.

Sprawami technicznymi, związa­
nymi z całokształtem potrzeb ma­
sowej turystyki zajmie się „Or­
bis", który będzie ściśle współpra­
cował z Radą Turystyczną przy 
ORZZ. Do jej kompetencji nale­
ży propaganda oraz ideologiczne i 
metodyczne obsłużenie wycieczek.

Drugim palącym problemem jest 
sprawa niedzielnych wczasów pra­
cowniczych. Chodzi o to, by jak 
najszersze rzesze ludzi pracy ko­
rzystały z wczasów niedzielnych, 
urządzanych w ramach wspólnych 
wycieczek do najpiękniejszych 
miejscowości Wybrzeża.

Zasłużony wypoczynek i godzi­
wa rozrywka, ujęte w atrakcyjnie 
zmontowany program, winny stać 
się przywilejem ludzi pracy na 
wczasach niedzielnych. Organiza­
cja tych wczasów spoczywa w 
rękach ORZZ, która w jak najszyb 
szym tempie przystąpi do realiza­
cji wynikających stąd zadań.

(jota)

Pokoju, prorektor WSHM prof. 
Michniewicz, I sekr. KM PZPR 
Kruszyński, członkowie Prezydium 
MRN z przewodniczącym Mille­
rem na czele, przewodniczący Ko 
mitetu MDD Śliwiński, przewod­
niczący ZMP Malinowski oraz 
społeczeństwo Sopotu. Do mło­
dzieży przemówili prorektor Mich 
niewicz i sekretarz MRN Grono- 
stajski. Podkreślili oni troskę Pol 
ski Ludowej o wychowanie, wy­
kształcenie i zdrowie dziecka. W 
imieniu młodzieży głos zabrał 
przodownik nauki harcerz Biela- 
jewicz ze szkoły podstawowej nr 
1. „My — najmłodsza część spo­
łeczeństwa — powiedział on m. 
in. — obchodzimy z dumą i rado­
ścią nasze wielkie święto. Jest ono 
dla nas i naszych kolegów ze Zw. 
Radzieckiego i krajów demokracji 
ludowej świętem szczęśliwej mło

manifestacyjny pochód. Z orkie­
strą Liceum Handlowego i sztan­
darami ZMP na czele, mszył po­
chód ulicami Rokossowskiego, 
Podjazd i Generalissimusa Stalina 
w kierunku szkoły podstawowej 
nr 1. Na licznych transparentach 
widniały napisy, nawołujące do

Plastycy Wybrzeża
powołali nowe władze

związkowe
Na walnym zebraniu Związku 

Polskich Plastyków okręgu gdań­
skiego zostały wybrane nowe wła 
dze okręgu.

Do zarządu weszli: prezes —
Jarosław Konarzewski, I wice. 
prezes — Janusz Strzałecki, II wi 
ceprezes — Józefa Wnukowa, se- 
kretarz — Antoni Suchanek, 
skarbnik — Wincenty Lewanóow 
ski, oraz członkowie zarządu: Wi­
told Frydrych i Stanisław Wój­
cik.

Do komisji artystycznej powo­
łano: Mariana Mokwę jako prze­
wodniczącego oraz Stanisława M; 
chałowskiego, Jana Galińskiego, 
Władysławę Rogińską, Aleksan. 
dra Kobzdeja, Stanisława Horno- 
Popławskiego, Stanisława żukow­
skiego i Adama Haupta.

Do komisji rewizyjnej weszli: 
Władysław Lam, jako przewod­
niczący oraz Eugeniusz Dzierzenc 
ki i Władysław Brzosko. Do sąduwstępowania w szeregi walczą 

cych o pokój, ąłoszące, że „walka; koleżeńskiego: Czesław Wierusz, 
o pokój, to walka o szczęście i] Kowalski, jako przewodniczący 
przyszłość młodego pokolenia", j !>»az Jacek żuławski i Adam Smo

(at.) I lana.

Spotkanie korespondentom 
robotniczych i dziennikarzy

Jak już donosiliśmy w sobotę I imperialistycznego obozu wojny”
dn. 10 bm. o godz. 18 w lokalu 
Zarządu Oddziału Morskiego Zw

dości. Dziś, kiedy na całym świe-jZaW Dziennikarzy R. P. (Sopot,
cie toczy się walka o pokój, my, 
młodzież, włączamy się do tej 
walki i przyrzekamy Iść za przy­
kładem pionierów radzieckich, do­
brze się uczyć i pracować."

Po odśpiewaniu hymnu Świato­
wej Federacji Młodzieży Demo

ul. 22 Ljpca 27) odbędzie się spot 
kanie korespondentów robotni­
czych prasy Wybrzeża z dzienni­
karzami.

W programie wieczoru odczyt 
red. Tadeusza Sołtana pt. „Prosa

kratyczne] uformował się długi obozu pokoju 1 postępu a prasa

Dla młodych 
śpiewaków

Kierownictwo Studia Operowego przy 
Państwowej Filharmonii Bałtyckiej zawia­
damia, że przesłuchanie młodych śpiewa­
czek i śpiewaków solistów odbędzie się 
dnia 18 czerwca (a nie 11 czerwca, jak 
początkowo przewidywano) o godz, 11 
w sali Państwowego Teatru Wybrzeże — 
Gdańsk - Wrzeszcz, ul. Rokossowskiego 
Nr 15.

Zgłoszenia należy kierować pod powyż­
szy adres do dnia 8 bm. Na przesłucha­
nie należy przygotować dwie arie. opero­
we.

Konkurs czystości domów
w Gdyni

W ramach Tygodnia Zdrowia 
(11 — 18 czerwca) Polski Czer­
wony Krzyż w Gdyni organizuje 
konkurs czystości domów. W kon 
kursie mogą wziąć udział admi-

wTwórczość“
Niebawem ukaże się w aprze j etap walki o marksistowskie lite- 

daży pierwszy warszawski zeszyt j raturoznawstwo w IPolsce“. W 
miesięcznika „Twórczość“, jako j dziale krytycznym piszą: Alek-
pisma Związku Literatów Pil­
skich.

Czerwcowy zeszyt „Twórczo­
ści.“ będzie zawierał: poezje Mie­
czysława Jastruna, Stanisława 
Piętaka, młodych poetów Haliny 
Buirtan i Wacława Hussarskiego, 
przekłady Ewy Fiszer z Nazima 
Hikmeta, fragmenty powieści Je­
rzego Borejszy i Jarosława Iwasz 
kiewicza, opowiadania Tadeusza 
Borowskiego i Stanisława Wy- 
godzkiego. Debiutuje Mirosław 
Kowalewski utworem „Kampania 
znaczy walka“, relacją z walki 
robotników o socjalistyczny styl 
pracy.

.Twórczość" będzie uwzględ­
niała sprawy wielkiej tradycji li­
terackiej, rodzimej j obcej. W nu­
merze czerwcowym Adam Ważyk 
publikuje przekład drugiego roz­
działu Puszkinowskiego „Oniegi­
na“.

Źródłowy i-eferat Stefana Żół­
kiewskiego omawia „Aktualny

sander Jackiewicz, Ryszard Ma­
tuszewski, Janina Preger, Barba­
ra Rafałowska, Jan Alfred Szcze­
pański ; Kazimierz Wyka.

Aktualne problemy zagraniczne 
omawiają: Zbigniew Bieńkowski, 
Edmund Osmańezyk l Józef 
Spine.

OGŁOSZENIA 
DROBNE
Sprzedać

stan bardzo dobry, sprzede 
Wraeszcz, Partyzantów 9 m

ZnoiiiZe p/rimaada
Ju)TVGOD>nKU:

ODSTĄPIĘ streptomycynę — 
Gdynia - Chylonia, Chylońska
149. _ _   G-564
RADIO super sprzedam z po­
wodu wyjazdu Gdańsk - Sie- 
dlice, Goszczyńskiego 23 m, 2 
godzina 17—21. P-533

LOKALE

» SPRZEDAM mawyr ę do szy- 
Simgera i 
a waliiziko- 

Wrzoszicz, 
42 m. 6, 

P-557

1» oia, gabinetową 
maszynę de pisani 
wą. Wiadomość

godz. 18—20.
. SPRZEDAM wózek dla choffe-
. go. Leszczyński Jerzy —

Wrzeszcz,, uil. Fiszera 9, —
godz. 18—20. P-530

SPRZEDAM tanio urządzenie
sklepowe (regały, biurka) —
telefon Gdynia 3403 G-565

SYPIALNIĘ jasną dębową —
sprzedam. Oliwa, Asnyka 7
— 7. P-556

SPRZEDAM szafę orzechową
i piec westfalke. Wrzeszcz,
Morska 34 m. 20 o 2—6 po
poi. P-559

Kupno
WÓZEK autko w dobrym sta­
nie kupię, telefo-
Biczu« 43108, P-560

POKÓJ do
Wrzeg7.cz,
Nt 106—2.

wynajęcia. — 
Koch akowskiego 

P-553

Wolne posady

POTRZEBNA gosposia na sta­
łe’ tub przychodnia, Wiado­
mość Sopot, Obr. Wester­
platte 15, parter, od 15 godz.

P-534

Zguby
ZGUBIONO na nazwisko Do­
mańska Anna tymczasowe za­
świadczenie tożsamości 518-46 
— Zarząd Miejski Sopot, od­
cinek zameldowania, legityma­
cję Obrońców Pokoju,, legity­
mację ZZT 63722 — Domań­

ski Jarosław, Sopot, Pułaskie­
go 34. G-561

legitymację par- 
Tow.

ZGUBIŁAM
tyjną PZPR, legitymację 
Przyjaźni Polsko - Radziec­
kiej, i leg. Ligi Kobiet. Do­
kumenty wystawione są na 

‘sko Nowińska Romana.
3355-k

Ró^ne

ZGINĄŁ piesek mały czarny 
biała maniszjka, puszysty ogo­
nek. Odprowadzić, wynagro­
dzę, Wrzeszcz, Wajdeloty 10 
warsztat. P-558
ZAGINĄŁ pies ostrowłosy 
terier strzyżony za wynagro­
dzeniem odprowadzić. 
Wrzeszcz, Żeleńskiego 5. P-554

ZGUBIONO odcinek zameldo­
wania Słupsk, Żymierskiego
IB, ZawŁflht G-547

W TYGODNIKU 
AKTUALNOŚCI

PRZE
KRÓJ

TPŻ dla dzieci wiejskich
W związku z Międzynarodo­

wym Dniem Dziecka w dniu 
wczorajszym wyjechały do Drew 
nicy artystyczne zespoły szkolne 
gdyńskiego TPŻ, - rekrutujące się 
z uczennic gdyńskich szkół zawo 
dowych, w liczbie ponad 100 o- 
sób, aby urozmaicić swymi wy 
stępami święto dziecka na wsi 
żuławskiej.

W dniu 2 bm. w nowootwartej 
świetlicy TPŻ przy ul. Abraha­
ma 8, odbyło się posiedzenie za­
rządu Towarzystwa z udziałem 
delegata Zarządu Wojewódzkie­
go dr Kotyni i w obecności przed 
stawi cieli społeczeństwa gdyń­
skiego. Na posiedzeniu tym po­
wzięto m. in. decyzję w spra­
wie wyposażenia świetlicy dla 
WOP w Gdyni. Preliminowany 
koszt wyposażenia tej świetlicy 
wyniesie około 800.000 zł. (jota)

nistratorzy, dozorcy, opiekunowie 
domów oraz właściciele jedno. 1 
dwurodzinnych domów.

Przedmiotem konkursu w za­
sadzie są następujące momenty: 
estetyka domu i otoczenia, elewa­
cja domu, wywieszki, okna, bal­
kony, anteny, oświetlenie numeru 
domu, kwietniki, ławeczki, ogród 
ki działkowe, miejsce zabaw dla 
dzieci, estetyka wnętrza domu, 
wejście, brama, oświetlenie, wy­
cieraczki , czystość piwnicy, stry­
chu, czystość klatki schodowej 
spluwaczki, spis lokatorów, prze- 
pisy porządkowe, oznaczenie nu­
merami mieszkań.

Poza tym uwzględnia się takie 
momenty, jak odszezurzanie do­
mu, zorganizowanie wspólnej 
pralni, miejsca dostawy mleka 
itp., czystość podwórza, śmietni­
ki, oraz urządzenia zabezpiecze­
nia przeciwpożarowe.

Zgłoszenia należy kierować do 
dn. 10 bm. do Polskiego Czerwo­
nego Krzyża, ul. świętojańska 
Nr 120.

Komisja konkursowa, powołana 
przez Miejski Komitet Tygodnia 
Zdrowia przyzna nagrody do dn. 
22 bm. Dotychczas nagrody Kosta 
ły ufundowane m. in. przez PCK, 
Dalmor, Zrzeszenie Właścicieli 
Nieruchomości, Chłodnię Grlyń- 
ską.

PCK apeluje o dalsze deklaro. 
wanie nagród przez związki, in­
stytucje i zakłady pracy.

oraz dyskusja- 
Po odczycie odbędzie się zaba­

wa taneczna. Wstęp dla korespon 
dentów robotniczych i ich rodzin, 
jak również dla •dziennikarzy bez­
płatny za zaproszeniem.

Zabawki staniały
Centrala Przemysłu Ludowego 

i Artystycznego w Gdyni dla ucz­
czenia Międzynarodowego Dnia 
Dziecka postanowiła obniżyć ce­
ny na niektóre artykuły, będąc« 
przedmiotem nieustannych pożą­
dań dziecka.

Na pierwszy ogień poszły oczy 
wiście najbardziej popularne w 
święcie małych nabywców zabaw 
k] miękkie z materiałów miesza­
nych. Wszystkie sklepy CPL } A 
w Gdyni, w Sopocie i Wejhero­
wie będą sprzedawały obecnie sło 
nie, żyrafy, sarenki i inne podob­
ne wspaniałości po cenach od 15 
do 30 proc. niższych od dotych­
czasowych.

Dla pasażerów 
jedzenie na miejscu
Centrala Rybna otwiera w bu­

dynku w przystani gdyńskiej Że­
glugi Przybrzeżnej probiernię, ob 
fiele zaopatrzoną w różne ga­
tunki ryb do konsumeji na miej­
scu.

Równocześnie w tym samym 
budynku Gdyńska Spółdzielnia 
Spożywców uruchamia bufet - 
bar. M. in. jego atrakcją będzie 
własna orkiestra oraz dancing.

Uwaga maturzyści
Wojskow a Komenda Rejonowa w Gdy­

ni przeprowadza w ' ramach naboru do 
szkół oficerskich także nabór kandyda­
tów na fakultety wojskowo przy Boli 
technice Warszawskiej i Gdańskiej oraz 
Uniwersytecie Łódzkim.

Kandydaci na fakultety wojskowe win' 
ni odpowiadać warunkom przyjęcia, prze­
widzianym dla kandydatów do szkół ofi 
cerskich, oraz wykazać się świadectwem 
dojrzałości.

Bliższych informacji udziela WKR 
Gdyni, Sieroszewskiego 7.

Pierwsze w Polsce liceum
choreograficzne

przyjmuje zapisy
Zapisy cło Państwowego Liceum 

Choreograficznego w Gdańsku - 
Narwiku, ul. Marynarki Polskiej 
Nr 14 przyjmowane są do 20 bm. 
we Wrzeszczu, Grunwaldzka 44 
(Liga Kobjet) w godz. 16—18.

Program nauki w czteroletnim 
liceum, poza przedmiotami arty­
stycznym) w zakresie tańca, obej 
mu je również przedmioty ogólno­
kształcące. Do klasy I liceum 
przyjmuje się młodzież w wieku

Jat 14 z ukończoną szkołą podsta­
wową.

Ponadto przy szkole zorganizo­
wano ldasy wstępne, do których 
może się zgłaszać młodzież od lat 
12. posiadająca ukończonych 5, 
względnie 6 Ida« szkoły podsta­
wowej.

Egzaminy wstępne, również dla 
zaawansowanych, odbędą się w 
końcu czerwca.

Przy liceum przewidziana Jest 
01« niezamożnej młodzieży bursa.

„Plama na honorze”
Gdynianie wiedzą, że ich ro­

dzinne miasto nie należy do naj­
piękniejszych na św iecie. Ale 
właśnie dlatego zależy im bar­
dzo, by gdzie się tylko da ozdo ­
bić je, upiększyć, udekorować. 
Toteż słusznie szczycą się, że Gdy 
nia jest jedynym miastem, gdzie 
każdy niezabudowany plac, każ­
da niemal niezabudowana par­
cela wykorzystana jest na skwe 
rek, miejsce zabaw dla dzieci, 
wypoczynku dla starszych.

I właśnie dlatego dziwią się 1 
nie mogą zrozumieć, dlaczego 
nikt dotąd nie pomyślał jeszcze o 
uporządkowaniu placu w śród­
mieściu, położonego między PTD 
a szpitalem miejskim. Obok te­
go placu przechodzą dziennie ty­
siące ludzi — klientów PTD. 
Obok tego placu jest pętla trol- 
leybusów. W sąsiedztwie plac 
Kaszubski — niewątpliwe cent­
rum miasta.

Dlaczego więc nie można było 
dotychczas zawalonego śmiecia­
mi placu zamienić na skwer z 
klombami, z ławkami, na któ­
rych mogliby chwilę wypocząć 
kierowcy 1 konduktorzy troleybu 
sowi?

Wiemy na pewno, że znalazło 
by się wielu ochotników, którzy 
pod kierownictwem pracowni­
ków z plantacji miejskiej po­
mogliby ów nieszczęsny plac o- 
czyścić. przekopać, obsiać tra­
wą, obsadzić kwiatkami.

A Gdynia zyskałaby Jeszcze 
jeden miły zielenico. (a)
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Lotnictwo polskie w służbie pokoju
Piękne pokazy lotnicze w Gdańsku

Z okazji zakończenia IV Tygodnia Ligi Lotniczej okręg woje­
wódzki w Gdańsku zorganizował akademię i pokazy lotnicze.

V/ udekorowanej sali teatru jące modele, które długo unosiły
Wybrzeże zebrała się w niedzielę 
przed południem spora ilość en­
tuzjastów lotnictwa. Akademię 
zagaił sekretarz Zarządu Woje­
wódzkiego Ligi ob. Krzyszczak, 
zapraszając do prezydium przed­
stawicieli organizacji i instytucji, 
współpracujących z Ligą Lotniczą. 
W prezydium zasiadł również 
przodownik pracy Aeroklubu w 
Gdańsku — pilot Kaszubski.

Referat o celach i zadaniach 
lotnictwa cywilnego w walce o 
pokój wygłosił pilot Aeroklubu 
gdańskiego Dondajewski.

W części artystycznej, zorgani­
zowanej przez ZMP przy Polskiej 
Marynarce Handlowej występ o-

się w powietrzu.
Nagle na horyzoncie ukazały 

się trzy samoloty; z dwóch wy­
skoczyły białe punkciki. Na wy­
sokości paruset metrów wykwitł 
na dnimi biały, pióropusz. To spa­
dochroniarze, którzy demonstro­
wali swe umiejętności zachwyco­
nej publiczności. Trzeci samolot 
osiągnął znaczną wysokość. Ska­
cze trzeci spadochroniarz. Na pe-i 
wnej wysokości odcina on sznur­
ki spadochronu, spada z karko- j Gdańsk: GruneY Leno — Mj- 
łomną szybkością, ażeby prawie j chalak, Grabowski — Kdrinth — 
nad ziemią otworzyć drugi spado- j Hajdys, Kobylański — Duraj — 
chroń. i Gronowski — Pilarski —- Ro-

Z kolei pokazywały swoją spra- j goctz.

szybowcowa. Wykonywali ją mło 
dy pilot Dec i doświadczona pi­
lotka Kępówna. Akrobacje moto­
rowa wykonywał młody pilot Ka­
zimierski — korkociągi, pętle i 
beczki. W międzyczasie wielu 
przodowników pracy z Gdańska 
i Gdyni odbywało przejażdżkę na 
szybowcach i „Douglasie".

Pokaz zakończony. Tłumy opu­
szczają lotnisko. Słychać podnie­
cone rozmowy. Społeczeństwo co­
raz bardziej emocjonuje się lot­
nictwem. Podobne pokazy, częś­
ciej organizowane, przyczynią się 
niewątpliwie do zwiększenia popu 
łamości lotnictwa cywilnego.

A. Skot.

Mecz Polska - Węgry
zakończył się porażką Polaków 2:5 (1:2)

W dniu wczorajszym, przy pięknej słonecznej pogodzie, roze­
grany został w Warszawie międzypaństwowy mecz w piłce nożne j 
Polska — Węgry. Spotkaniu, które wywołało ogromne zaintereso 
wanie publiczności, przyglądało *»ię ok. 50.000 osób.

Mecz, jak było do przewidze­
nia, zakończył się zwycięstwem 
doskonajej drużyny węgierskiej 
w stosunku 5:2 (2:1). Najlep­
szymi graczami w drużynie go­
ści byli bramkarz Grosie i śród-

Gdańsk gromi Szczecin 6:0
wność maszyny silnikowe, prowa

wali: Szkoła Jungów, Szkoła Mor dzone przez młodych pilotów, 
ska i GAL. Duże brawa zdobył Wśród nich Irena Kempówna
balet, prowadzony przez ob. Ko­
morowską. W części artystycznej 
brał ponadto udział chór pod dy­
rekcją fept. Budrewicza. Konferan­
sjerkę prowadził uczeń PSM Śló- 
sarski. Opracowania muzyczne ob. 
Klimczaka.

W godzinach popołudniowych 
na lotnisku we Wrzeszczu odbyły 
się pokazy. Zielony kobierzec lot­
niska obsiadło kilkanaście tysięcy 
widzów, emocjonujących się wy­
czynami lotników.

Na pierwszy ogień poszły lata-

rekordzistka świata w locie szy­
bowcowym. Były „Pipry" i „Po 2". 
Jeszcze nie umilkł warkot moto­
rów, a już na horyzoncie ukaza­
ły się szybowce. Liga Lotnicza 
demonstrowała widowni etapy 
szkolenia. Pokaz rozpoczął szybo­
wiec szkolny. Następnie „poszedł" 
„Salamandra" i „Jerzy", szybo­
wiec wyczynowy — „Olimpia”, a 
wreszcie dwuosobowy szybowiec 
„Żuraw”.

Wreszcie nastąpił najbardziej 
interesujący moment: akrobacja

Szczecin: Pąszniewski, Oseł­
ka — Bonasko, Stefanik — Sa­
wicki — Boroń, Bartczak — MiL 
ler — Foryszewski — Suchogór 
skj — Pośpieszyński. Bramki 
strzelili: Rogocz w 8 min., Koby­
lański w 46 min., Gronowski w 
57 min., Rogocz w 62 min., Gro­
nowski w 83 min. i Gronowski 
w 84 min. Sędziował ob. Sieradz­
ki (Bydgoszcz).

Mimo dużego upału na stadion 
We Wrzeszczu przybyło ponad 
5.000 widzów, pragnących obser­
wować powtórne spotkanie piłka, 
rzy G da liska ze Szczeci nem. 
Mecz ten miał dla gospodarzy du

Finały Biegów Wojewódzkich
wyłowiły nowe talenty

Właściwym akordem kończącym w skali wojewódzkiej tego­
roczne Biegi Narodowe, był. wspaniały finał rozegrany z udzia­
łem 279 zawodników (177 mężczyzn i 102 kobiety) na stadionie 
miejskim we Wrzeszczu.

Na starcie stanęli młodzi i sta 
rzy, wyłonieni spośród biegów 
eliminacyjnych i powiatowych, 
przeprowadzonych na terenie woj. 
gdańskiego. Poziom imprezy był 
dużo wyższy, niżeli w ubiegłym 
roku. Na uczestnikach uwidacz­
niał się wyraźny wpływ trenin­
gów oraz opieka otrzymywana w 
lamach szkolnictwa klubów i Lu­
dowych Zespołów Sportowych. 
Niedzielne finały pozwoliły rów­
nież na wykrycie szeregu ^no­

wych twarzy“. Obok wielkiej ak­
cji propagandowej, jest to nie­
wątpliwie duża zdobycz biegów 
Narodowych. Znamiennym jest 
postęp, jaki poczyniły dziewczęta 
i chłopcy w okresie ostatnich 
4 tygodni.

Na przykład jedna z zawód 
ufozek reprezentująca powiat 
wejherowski — Kwelówna, 
miała w biegu eliminacyjnym 
rozegranym w dniu 7 maja 
br. czas 1:52. W dwa tygodnie

Słynne kobiety świata
Nowy konkurs „Dziennika Bałtyckie 10“

ccci

Kogo wyobraża ten rysunek? 
Odpowiedź należy wpisać na za­
łączonym kuponie konkursowym 
Nr 3.

Nowy uasz konkurs „Słynne ko 
biety świata“ trwać będzie 10 dni 
w ciągu których zamieszczać bę-

że znaczenie prestiżowe, bowiem 
goście ze Szczecina mieli duże 
obiekcje odnośnie poprzedniej wy 
granej 2:1 w Gdyni. Jak podawa­
liśmy protest ich został uwzglę­
dniony i stąd niedzielny mecz.

W tych warunkach, zwycię­
stwo Wybrzeża w stosunku 
6:0 (1:0) nie pozostawia chy­
ba żadnych wątpliwości. Tym 
samym piłkarstwo naszego o- 
kręgu dowiodło swej bezapela­
cyjnej wyższości nad sympa­
tycznymi piłkarzami z Pomo­
rza. Zachodniego. Goście mo­
gą mówić nawet o szczęściu, 
gdyż przy większej umiejętno 
ści wykorzystywania sytuacji 
podbramkowych wynik mógł­
by być nawet dwucyfrowy.

Duży udział w zwycięstwie ma 
kapitan związkowy GOZPN, któ­
ry znalazł właściwą koncepcję w 
ustaleniu składu. Dogodną dla 
siebie pozycję odnalazł wreszcie 
Gronowski. Okazało się, że środ­
kowy napastnik „Lechii“, dużo 
lepiej czuje się na Pozycji prawo- 
skrzydłowego. Jest On tam bar­
dzo niebezpieczny dla bramkarza 
przeciwnika.

dziemy codziennie po jednym ry­
sunku.

Codziennie więc należy wypisać 
na kolejnym kuponie imię i na 
zwisko kobiety, którą wyobraża 
dany rysunek. Kupony należy 
przechować do zakończenia kon­
kursu, po czym wszystkie razem 
przesłać w jednej kopercie z do­
piskiem: „konkurs“ do redakcji
Dziennika Bałtyckiego“, Gdynia, 

Mściwoja 9.
Wśród uczestników konkursu, 

którzy prawidłowo wypełnią ku­
pony, zostaną rozlosowane cenne 
nagrody, wśród których znajdują 
się piękne autol i grafie art. mal. 
A. Suchanka oraz wartościowe 
książki.

Termin nadsyłania kuponów n- 
pływa z dn. 16 ezerwea rb. (decy­
duje data stempla pocztowego). 
Rozstrzygnięcie konkursu i lista 
nagrodzonych będzie ogłoszona w 
„Dzienniku Bałtyckim“ w sobotę 
24 czerwca rb.

Słynne kobiety świata
Konkurs rysunWwjf »Dziennika 3i)łyckiegi«

BisMpon IMr 2
Imię i nazwisko ...............................

Zawód ................................................ -

Adres ..................-...............................

Kogc wyobraża dzisiejszy rysunek?

tłOKaonk wamuCRts H £** ** m *

później osiągnęła ona. na dy­
stansie 500 m czas 1:42, a °* 
becnie w swojej kategorii za­
jęła ona drugie miejsce, uzy­
skując wynik 1:34,5. Na tym 
przykładzie widać, w jakim 
stopniu na rozwój zawodnika 
wpływa racjonalny trening. 

Dużą przyszłość rokuje młoda 
Pestkówna z Tczewa, która uzy. 
skała czas 1:27,1. Wśród chłop­
ców znajduje się cała plejada mło 
dych talentów, wymagająca jed­
nakże sił fachowych, to jest tre­
nerów.

Ö popularności Biegów Na­
rodowych nawet wśród star­
szego społeczeństwa świadczy 
udział 60-letniego ślusarza z 
fabryk; im. generała Świer­
czewskiego w Elblągu, An­
drzeja Szewczyka, który mi­
mo podeszłego wieku w do­
brej formie skończył bieg. 

Zdobywcom pierwszych miejsc, 
dyplomy uznania wręczył prze­
wodniczący Woj. Kom. Kult. Fiz. 
mjr Kuśmidrowicz w towarzy 
stwie delegata GKKF Brzozow­
skiego. (s)

WYNIKI
Kobiety 15 — 16 lat:
1. Sanecka (Szkol. — Malbork) 

1:30,7, 2. Osobliwa (ZMP — Kwi 
dzyń) 1:30,8, 3. Tymińska (Szkol.
— Gdańsk) 1:30,9.

17 — 18 lat:
1. Pestka (Szkol. — Tczew); 

1:27,1, 2. Bak (Szkol. — Gdańsk)! 
1:29,3, 3. Bartkowiak (Kurs lustr, j 
ZSCh) 1:30,1.

19 — 25 lat:
1. Damówna (Starogard) 1:31,3,

2. Kwelówna (Zw. — Wejherowo) 
1:34,5. 3, Grabowska (Szkol. — 
Lębork) 1:36,1.

26 — 32 lat:
1. Klaman (Zw. — Gdynia) 

1:30,7, 2. Kos (Gdańsk) 1:42,0,
3. Niebyt (Włók. — Elbląg) 1:46,0.

Mężczyźni 15 —■ 16 lat:
1. Makowski (Zw. — Gdynia) 

2:51,9, 2. Matusiak (Gdańsk)
2:53.0, 3. Borowczyk (Szkol 
Gdańsk) 2:55,0.

17 — 18 lat :
1. Śmierzchalski Kaz. (Zw. — 

Gdynia) 2:44,4< 2. Musiał (Szkol.
— Gdynia) 2:48,3, 3. Sabaszew- 
ski (Zw. — Gdańsk) 2:52,3.

19 — 29 lat:
1. Kubera (Flota — Gdynia) 

2:41,0, 2. Cłapiński (Szkol. —
Gdańsk) 2:43,2, 3. Lasocki (Bud.
— Gdańsk) 2:44,1.

30 — 39 lat:
1. Witczak (Unia — Wejhero­

wo) 2:52,2, 2. Brzóska (Malbork) 
3:04,0. 3. Malowaniec (Stal —
Elbląg) 3:08,0.

Ponad 40 lat:
1. Kreft (Spójnia — Starogard) 

3:05,8. 2. Karczmarczyk (Stal — 
Elbląg) 3:21,0, 3. Budzyński (Spój 
nia — Malbork' 3:30.2.

Sukces szermierek
Wybrzeża

W ramach szermierczych mi­
strzostw polskich rozgrywa nych 
w Hali Ludowej we Wrocławiu, 
duże sukces odniosły młode szer 
mierki Wybrzeża, plasując się w 
klasie II na doskonałych pozy­
cjach. Pierwsze miejsce i tytuł 
mistrzyni Polski w klasie II uzy 
skała Zamkiewicz (Wybrzeże), 
2) Niwicka (Wrocław), 3) Cho- 
rzówna (Wrocław), 4) Chychła 
(Wybrzeże), 5) Duczyńska (Wy­
brzeże).

Spływ kajakowy 
do morza

Sekcja młodzieżowa Związku 
Zawodowego Pracowników Prze­
myślu Włókienniczego w Polsce 
organizuje, z okazji zbliżającego 
się III Krajowego Zjazdu Włók­
niarzy i Święta Morza, wielki 
spływ kajakowy z Tomaszowa 
Maz. do Gdańska trasą Pilica - 
Wisła.

Spływ, w którym bierze u- 
dział 50 młodzieżowych przo­
downików praey, racjonaliza­
torów i aktywistów zw'azko-

Me©z miał dwie fazy: Począt­
kowo chłopcy ze Szczecina trzy­
mają się bardzo dzielnie.' Nie de­
prymuje ich nawet utrata bram­
ki w 8 minucie. Bramkę zdobył 
Rogoez, który strzelił z przeboju. 
W tym okfesie, mimo nieznacz­
nej przewagi gospodarzy, szcze- 
cinjacy w swych wypadach są 
dość gr0źai. Dopiero druga poło­
wa wykazała zdecydowaną wyż­
szość gospodarzy.

„Piątka” ofensywna wychodzi 
na boisko w innym składzie. Miej 
see Gronowsjjdego zajmuje Ro­
gocz, a Gronowski przechodzi na 
prawe skrzydło. Publiczność nie 
zdążyła jeszcze przyzwyczaić się 
do gry, a już w 20 sekund po 
gwizdku sędziego Kobylański 
strzela drugą bramkę dla gdańsz­
czan. Ataki gospodarzy są coraz 
groźniejsze, a napad ich co chwi­
la znajduje się na polu przeciwni­
ka. Atak w nowym ustawieniu gra 
składniej i jest bardziej niebez­
pieczny. W 6 min. ostry strzał 
Gronowskiego z wolnego bram­
karz Szczecina z trudem wybija 
na róg.

Napór gospodarzy przynosi im 
w 12 minucie trzecią bramkę, 
strzeloną przez Gronowskiego z po 
dania Duraja. Pięć minut później 
Rogocz podnosi wynik na 4:0. 
Szczecin zrywa się do kontrataku 
i goście maja okazję zdobycia ho 
norowego punktu. Na przeszkodzie 
staje jednak Korinth, który już 
na linii bramkowej broni głową 
przed niechybną utratą bramki, 
Gdańsk ma okazję znacznego pod­
niesienia wyniku, ale napad go­
spodarzy, mając zapewnione zwy­
cięstwo, nie pracuje już „na peł­
nych obrotach". Na 7 minut przed 
końcem Gronowski w odstępie 
kilkudziesięciu sekund strzela 
dwie bramki, ustalając wynik 
dnia.

Oceniając zespoły, należy 
stwierdzić, że jedenastka Gdań­
ska grała równo, nie posiadając 
specjalnie słabych punktów. Gdań 
szczanie kondycyjnie wytrzymali 
dużo lepiej spotkanie, a technicz­
nie przewyższali znacznie przeci­
wnika. W drużynie gości wyróż­
nił się Foryszewski w napadzie 
i Sawicki w pomocy.

kowy napastnik Shilagy; z Pola­
ków najlepszy był Cieślik.

Bramki dla drużyny poLskieJ 
zdobyli Mordarnk; i Cieślik.

Węgrzy przewyższali znacznie 
piłkarzy polskich techniką i szyli 
kością.'Polacy, jak zwykle, braki 
techniczne nadrabiali ogromną 
ambicją i wolą walki. Najtrud­
niejsze zadanie miał nasz bram­
karz Bomcz, który raz po raz 
musiał bronić bramkę polską 
przed szybkimi, Zaskakującym 
atakami Węgrów.

Biorąc pod uwagę klasę gości 
nie należy uważać porażki pol­
skiej drużyny za kompromitują­
cą.

Węgry B-Polska 6
2:0

Mecz drugich reprezentacji pił­
karskich Węgier i Polski zakoń­
czy! się zasłużonym zwycięstwem 
WęgTÓw 2:0 (1:0). Gra stała na 
wysokim poziomie i obfitowała w 
szereg emocjonujących momen­
tów. Polacy mimo dobrej postawv 
w polu, nie umieli zdobyć się na 
wykończenie akcji. W naszym ze­
spole wyróżniła się defensywa. Z 
zawodników na najlepszą notę za­
służyli: Jurowicz, Sobkowiak i 
Wiśniewski.

Bramo,
) u naci) S P

Na boisku Szkoły Morskiej w 
Gdyni rozegrany został towarzy­
ski mecz piłkarski pomiędzy ju­
nakami SP „Kolejarz” (Gdynia), 
a B-klasową drużyną Radunia 
z Kartuz.

Do przerwy przeważają go­
ście prowadząc 3:0. W drugiej 
połowie napad junaków strze 
la celnie i z każdej pozycji, 
uzyskując ostatecznie zasłu - 
żonę zwycięstwo w stosunku 
5:4. U junaków wyróżnił się 
grający na środku pomocy 
Kuźmiński, który był autorem 
większości akcji zwycięzców.

Obóz lekkoatletek
W celu przygotowania lekko­

atletek polskich do międzypań­
stwowych zawodów z Czechosło­
wacją (1-2 lipca w Warszawie), 
PZLA organizuje w dniach 19 - 
30 b.m w Akademii WF w War­
szawie obóz treningowy dla czo­

powych zawodniczek, z których 
A. S. wyłoniona będzie reprezentacja.

Młodzi lekkoatleci walczą o mistrzostwo
Cecuła bije rekord Polski

Przez dwa dni na Stadionie
wych, odbędzie się w dniach ■ Miejskim we Wrzeszczu odbj’wa- 
2-28 czerwca pod has’em .Mb» jy Sję lekkoatletyczne rmstrzo-
dzi włókniarze pracą 1 tęży­
zną fizyczną 
kój”.

utrwalają po- stwa juniorów w konkurencji 
dziewcząt i chłopców.

W ostatecznej punktacji pierw 
sze miejsce zajął zespół „Budow­
lani Lechia“ (Gdańsk) — 290 
pkt., przed „Kolejarzem - Geda- 
nią“ — 144 pkt., „Spójnią“
(Gdańsk) — 81 pkt., Związkow­
cem (Gdynia) — 68 pkt. i Włók­
niarzem — 25 pkt. Zwraca uwa­
gę drugie miejsce Kolejarza-Ge- 
dani, która zdołała się wysunąć 
przed drużynowym mistrzem o- 
kręgu — „Spójnią“ Walnie przy­
czyniły się rlo tęgo dziewczęta z 
„Kolejarza“.

Chłopcy — 100 m — l) Raben- 
da (B) 11,8, 2) Sass (B) 12,1, 3) Pie 
troń (B) 12,5. 300 m — 1) Raben- 
da (B) 87,0, 2) Brzeziński (Kol.)

Z uzyskanych rezultatów na I ^VLSru31? i1?0 41A 1500 m 
uwagę zasługuje nowy rekord ' (rpk . Óe^c^alskl 4:1
Polski juniorów w skoku i °W\2) G^egoIer ,B) 4 2‘v

° l3) Modańslu 4:25,6. 200 m płotki
1) Kosztalućh (SP) 30,3, 2) Ro-wzwyż, który ustanowił CE- 

CULA. W przekr«. ( (
czyi on wysokość 175 5 » no. :2??skl 30-4- ••) Henkel

Międzynarodowy 
turniej szachowy 

w Sopocie
W dniach 17. VI. - 17. VII od­

będzie się w Sopocie międzyna­
rodowy turniej szachowy o me­
moriał Przepiórki.

Do turnieju wpłynęły już pier­
wsze zgłoszenia szachistów zagra­
nicznych, m. in. mistrza Holandii 
Prinsa, 4 czołowych szachistów 
węgierskich z Barną na czele, o- \ 
raz Czechosłowaków.

Podniesienie bandery
wMorskim Klubie Związkowiec

Podniesienie bandery klubo­
wej w każdym ośrodku żeglar­
skim świadczy o 1’ozpoczęciu se­
zonu pływania po morzu, toteż 
nic dziwnego, że każdorazowe 
podniesienie bandery w dawnym 
YKP, a obecnie Morskim Klu­
bie Związkowiec”, odbywa się 
niezmiernie uroczyście.

Przy dźwiękach hymnu naro­
dowego bandera klubowa, a z 
nią cała „gala flagowa” poszybo­
wały aż do wierzchołka masztu.

Przemówienie wygłosił koman 
dor klubu dyr. Berezin, po czym 
składali tradycyjne życzenia „po
myślnych wiatrów” przedstawi-i Bunikowska (B) 3Ó.8, 2) Kozłówna _
ciele wszystkich klubów trój-] (K) 32,0. Kula* 1) Mazurek" (Kol.) 
miasta. (9,15, 2) Duchowna (B) 8 46, 3) My-!kn arz 'Uoe

łymuk (Kol.) 7,00. Dysk: 1) Du
chówna (B) 29,57 (rek. okr.), 2| 
Compe (B) 22,67. 3) Myłymuk
(Kol.) 17,36. Oszczep: 1) Mazurek 
(Kol.) 26,10 (rek. okr.), 2) Piątko- 
wna (Zw.) 21,45. Skok wzwyż —
1) Goździalska (B) 1,33, 2) Janecz-
kówna (B) 1,26, 3) Cecuła (B) 1,26. 
Skok w dal — l) Cecuła-(B) 4,91, 
(rek. okr.), 2) Czeszko E. (B) 4,88, 
3) Dzierżanowska (B) 4,72. Szta­
feta 4X100: 1) Budowlani II 57,7,
2) Kolejarz-Gedania 58,3, 3) Budo­
wlani I 58,5.

czyi on wysokość 175,5, a po­
za konkursem (za czwartym 
skokiem) przeszedł on wyso­
kość 181 cni. Poprzeczkę na
wysokości m cm Ue-cHa iek-LwT^r?,’“- , 
ko strącił Dobra pobiegł rów H) viosiv. r ”Tsi>5" ' 
mez Śmierzchalski. Wśród - 11
dziewcząt najwyższy poziom 
był w skoku w- dal, gdzie trzy 
zawodniczki przybyli żyły się

... ffl®„_«B(SP)
30,5. Kula — 1) Jaronek (SP) 
13,34, 2) Umiastowski fB) 12,46. 
3) Kozerski (B) 12,27. Dysk 1) 

aj Modzelewski (SP) 48,6u (ret.
(B) 42,95,

42,45, Oszczep 
— 1) Boiyszewicz (B) 44 85, 2) L.e 
nartowicz (SP) 42 86. Wzwyż — 
1) Cecuła (B) 175,5 (nowy rekord 
Polski). Poza konkursem 181. 2)

DUCHÖWTVA.
do granicy 5 m. Ponadto na Kr ze-sk^ fRi irs m tt Y uwagę zasługuje w rzutach (B) 165.'sLk w -bl™*

ski (Zw.) 577 cm, 2) Koszte'.k 
(Sp) 573, 3) Wojciechowski (Zr .) 
540. Poza konkursem Kozers1*' CDI 
cm. Sztafeta 4 X 100 — 1) Budo­
wlani 48,0, 2) Kolejarz-Gede.Ya
49,6, 3) Włókniarz 51,0. SzlafeM 
szwedzka — i) Bułowlan: 214.2 

dania 2:18,5. 3) Wiń

WYNIKI TECHNICZNE: 
Dziewczęta: 60 m. 1) Giryn

(Kol.) 8,4. 2) Czeszko K, (B.) 8,5. 
3) Czeszko E. (B.) 8,8. 200 m. 1)


